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MRP ZRYWA Z DE GAULLEM 


Ważna uchwała Partii Republikańsko-Ludowej 


De Gaullisci chcą wywołać 


kryzys rza 


dowy 


PARYŻ (SAP). W. poniedziałek komitet wykonawczy partii 


kańskiej”, 


Rezolucja podkreśla, ponadto, 


że członkowie MRP nie mają 
prawa wstępowania do. komite- 


tów t. zw. „Ochrony Republi- 
stworzonej ostatnio 
przez de Gaulle'a. Uchwała Wzy- 


wa Francuzów do uniknięcia ja- 


wego. Nie jest wykluczone, że trzej 
ministrowie, zasiadający w rządzie z 
ramienia radykałów, spowodują kry- 
zys rządowy. W partii radykałów bo- 
wiem znajduje się wielu zwolenni- 
ków de Gaulle'a, którzy juź raz zma- 
joryzowali grupe Herriota, zmierzają 


Bevin rozmawiał w Warszawie 


z tow. Premierem i tow. min. Modzelewskim 


cą do zacieśnienia współpracy z le- 
wicą.. . f 

W kołach paryskich podkreśla się 
również negatywny stosunek MRP 


Republikańsko - Ludowej-MRP— powzigł uchwałę, która stano | |kichkolwiek” podziałów, które 
wi pierwszą, konkretną wypowiedź MRP w sprawie założonego | zagroziłyby CARO Republiki 
niedawno przez de Gaulle'a obozu Zjednoczenia Narodu Fran- | zakamowały rozbudowe i tempo 


cuskiego. Pa: oraz uczyniłyby z miast| do partii de' Gaulle'a. Jak wiadomo, 
Komitet wykonawczy MRP i wsi tereny walk. MRP zabroniła swym członkom wstę | 
R wyraźnie odseparował się od am| Rezolucja kończy się oświad- | owania do partii de Gaulle'a pod ry | 
ozmowy bitnego generała, z którym W |czeniem: „Nie ma miejsca na peas esi ŻA f 
rzeszłości tak blisko współpra- i mi a: i i A SPRZ ACOE ZRBIERZAJĄ $ : 
handlowe jie stwierdzając, iż cd pelk pidav Frpewrami. oe przede wszystkim zaatakować socjali Tow. Premier Cyranr:«wwicz w rozmowie z min. Bevinem. A 
d G ile żal d a pracować dla Francji I dla RE | stycznego ministra Philippa. którego (SAP) 
CJ e au e a, p PY o publiki . czynią odpowiedzialnym za sytuację Bivi E t Bevin. Wraz z 
1 wprowadzenia ustroju prezyden| PARYŻ (PAP). — W kołach poli- | sprowizacyjną we Francji. Jak podawaliśmy, w niedzielę, |Bry anii Ernes 


wznowiono 


WASZYNGTON (PAP), Ambasador 
radziecki w Stanach Zjednoczonych 
Nowikow zawiadomił Departament Sta 
mu, że delegacja radziecka gołowa jest 
rozpocząć rozmowy w sprawie rozra- 
chunków z tytułu umowy o pożyczce i 
dzierżawie. Departament Stanu pra- 
wdopodobnie już w bieżącym tygodniu 
wystąpi z wnioskiem o` rożpoczęcie 
rozmów, ktore mają potrwać kilka ty- 


toje. 


ckiego „w konsekwencji pocią- 
gnąłby za sobą ustawiczne odwo 
ływanie się do głosowań poj 
wych i prędzej czy później prze- | 
kształciłby się w lojalne narzę- | 
dzie zdobycia władzy przez stron 
nictwo, czerpiące inspiracje ze 
źródeł totalizmu” à 

Decyzja zapadła po całonoc- 
nym posiedzeniu. Jednak mimo 
ujemnej oceny całego ruchu de 
Gaulle'a, MRP odmówił przyła- 
czenia się do partyj lewicowych, 
zespołonych w bojowej akcji 
przeciw. de Gaulle'owi. 


4 Budżetowej rozpatrywano budżet Min: 


tycznych zwraca się uwagę na to. że 
elementy, skupiające się dokoła ge- 
nerała de Gaulle, pragną za wszelką 
HR PORKOWNCZIE c doprowadzić do kryzysu rządo- 


w poniedziałek, 28 bm. na koiej- 
nym posiędzeniu Komisji Skarbowo- 


Na posiedzeniu Parlamentu prze- 
wodniczyć będzie komunista Duclos 


dnia 27 b. m. w przejeździe z|min. Bevinem przybyli do War- 
Moskwy do. Londynu zatrzymał |szawy szef gabinetu min. Bevina 


w zastępstwie przewodniczącego Her |się na parę godzin w Warszawie Dixon oraz towarzyszący mu. 


riota, który zachorował. 


Z obrad komisii sejmowych 


Sprawę mieszkań dla świata pracy 


rozwiąze budownictwo społeczne 


Po szczegółowej analizie poszczegól- 
nych. agend Min. Odbudowy, referat 
omówił “budżet Ministerstwa, -który 


minister spraw zagraniczaych W. granicy radzieckiej chargé d'af- 
NET ASRR TEZ `j faires Wielkiej Brytanii w War- 
szawie Philip Broad. 

Na dworcu powitali min. Be- 
vina w imieniu MSZ p. o. dyrek- 
tor ` Departamentu -Politycznego 
dr. T. Żebrowski oraz szef seg 
tokółu dyplomatycznego A. 
brynowicz. Z dworca Gdańskięz 
1-g6 min. Bevin udał się do MSZ, 
Następnie minister: stwierdza, że w pla | gdzie złożył wizyię tow. mini- 
nie inwestycyjnym musi być przyzna- i strowi Modzelewskiemu i odbył 


*ne piefwezćnstiwo budowiów * ‘epore’ ź” niin opóttòtagodziñng*rőzno-. 


sterstwa Odbudowy. W posiedzeniu. 


Marshall w Białym Domu 


WASZYNGTON (PAP). — W Bia- 
łym Domu odbyło się zamknięte po- 
siedzenie, na którym Marshall złożył 
prezydentowi Trumanowi oraz człon 
kom Kongresu sprawozdanie z kon- 
fierencji moskiewskiej. Posiedzenie 
trwało blisko 2 godziny, nie opubli- 
kowano jednak żadnego komunikatu. 

Wrażenia uczestników tej konfe- l 
rencji zostały ujęte przez senatora 
Bridgesa w słowach: „Uważamy. że 
nasz minister spraw zagranicznych 
doskonale wywiązał się ze. swego za- 
dania w Moskwie. Jakkolwiek obra- 
dy zakończyły się tam bez widocz- 
nych efektów, jednakowoż osiągnię- 
to rzecz bardzo konkretną, a miano- 
wicie zdołano wyjaśnić całkowicie 
wszelkie sprzeczności, co może stwo- 
rzyć podstawę do powzięcia istot- 
nych uchwał w przyszłości". 

WASZYNGTON (SAP). — Podob- 
no po przeczytaniu przed prezyden- 
tem Trumanem i przywódcami par- 


Przydziały 


na dzień 1 maja 


Z okazji I maja, dorocznego święta 
ludzi pracy, Ministerstwo Aprowiza- 
cji przydzieliło z remanentówUNRRA 
znaczne ilości artykułów włókienni- 
czych damskich i męskich Związkom 
Zawodowym, instytucjom, organiza- 

, cjom młodzieżowym i t. p. 

Ogólna ilość przydzielonych artyku- 

łów wynosi 730.000 sztuk. Wojewódz- 


tyjnymi, mowy Marshalla, która ma 
być wygłoszona przez radio do naro- 
du amerykańskiego, wprowadzone 
zostały w niej pewne zmiany. Mowa 
ta będzie dawała dość wyrażne wska 
zówki co do linii politycznej, po ja- 
kiej pójdą Stany Zjednoczone. 


Kiedy wojska brytyjskie 
wycofają się z Grecji 


LONDYN (PAP). — Wiceminister 
cpraw zagranicznych Mayhew odpowie 
dział: „Nie“ na pytanie posła komuni- 
stycznego Piratima, czy ustalono datę 
wycofania wojsk brytyjekich z Grecji. 

Wówczas poseł Piratin zapytał, czy 
Mayhew «pamięta, że w, październiku 
r. ub. oświadczył, iż Wielka Brytan:a |. 
wycofa swe wojska „przy najbliższej 
sposobności". Piratin chciałby wie- 


tekstylne 


Walki Zbrojnej, 
stwa Polskiego, Liga Społeczno - Ob. 


Kobiet, Związek Samopomocy .Chłop 
skiej, Liga Morska. Związek Harcer- 
stwa Polskiego, Związek Walki Mło- 


dych, OM TUR, Wici i inne. 


| trusewicz, 


zreferował Trumanowi wyniki Moskwy | 


Związek Nauczyciel Helg oland 
ką w powietrze 


poza członkami, wzięli udział: tow 
min, Kaczorewsk', tow. wicemin. Pe- 
oraz. komisarz Odbudowy 
Warszawy -— tow. Piotrowski. 


Referat i dyskusja 


Budżet Ministerstwa Odbudowy rete 
rował tow. poseł Albrecht (PPR). Oma 
wiając reorganizację władz odbudowy 
stolicy, podkreślił on wagę nowej usta 
wy wniesionej przez rząd na ostatniej 
sesji Sejmu. 


dzieć, kiedy ta sposobność nastąpi. — 
Na to Mayhew odpowiedział: „Mogę 
jedynie zakomunikowąć że wycofamy 
ćwe wojska, gdy okaże się to rzeczą 
praktyczną '. 

Następnie konserwatywny członek 
izby Gmin Minchingbrooke zapytał: 
„Czy możemy. mieć pewność, że wj- 
ska brytyjskie aie zostaną wycofane z 
Grecji, zanim sytuacja Grecji nie skon 
soliduje się na podstawie propozycji 
amerykańskich?" [I na'to wiceminister 
Mayhew powtórzył, że „W. Brytania 
wycoła swe wojska, gdy tylko okaże 
się to rzeczą praktyczną ', 


przewiduje w dochodach 97.043.000 zło 
tych, a w rozchodach 1.724.224.000 zł. 
7, kolei referent omawia -budżet inwe 
stycyjny, który wynosi 16.159.450.000 
zł. (18,2 proc. budżetu :nwestycyjnego 
państwa). 


W dyskusji głos zabierali posłowie: 
Kosydarsk; (PSL — N. W.), tow. No- 
wióki (PPS), tow. Tołwiński (PPR), 
Bryja (PSL), Cieślak (SL), Frankow- 
ski (Społ -Kat.), tow. Blinowski (PPR), 


Dzendzel (SL), tow. Chełchowski 
(PPR), Załęsk; (PSL), Langier (SL), 
Zagóreki (SD); tow. Jędzychowski 


(PPR). 


Uwagi tow. Nowickiego 


Tow, Nowicki (PPS) przemawia ja- 
ko delegat Komisji Odbudowy, rozpo- 
czymając swoje uwagi od stwierdzen a, 
że Minsterstwo Odbudowy dobrze roz- 
wiązuje leżące przed nim zagadnienie. 

Zastrzeżenia budzi stosowanie w 
praktyce dekretu, który powołał do ży 
cia Ministerstwo Odbudowy, przekazu 
jąc mu budowę, przebudowę ; odbudo- 
wę osiedli miejskich i wiejskich, poti- 
tykę mieszkaniową, politykę dotyczącą 
gmachów 1 placów państwowych.: Dru- 
ga eprawa, którą porusza mówca, do- 
tyczy zreiormowania prawa budowla- 
nego, przestarzałego i opóźniającego 
wykonanie prac. 

‘Specjalnym zagadnieniem jest epra- 
wa przedsiębiorstw budowlanych. Za- 
mierzona reorganizacja, oparta na za- 
cadach skomercjalizowania i złikwido- 


wamia szeregu przedsiębiorstw u- 
sunie w tej dziedzinie chaos 
i usprawni gospodarkę. Z zadowole- 


niem należy przyjąć fakt, że Minister- 
stwo zrezygaowało z przedsiębiorstw 
na wielką skalę, ograniczając się do 
przemysłów lokalnych, 


ER- A 


tym. 
w dalszym ciągu tow. ił aitec: om: 


wę. 


Następnie min. Bevin udał się 


wia zagadnienia wytwórczości mater:a- do Prezydium Rady Mini istrów 


łów ‘budowlanych, . oświadczając, 


żej celem 


|i odwiedzenia > premiera 


stan dzisiejszy nie zadowala Miaister |tow. J. Cyrankiewi icza. Tow. pre- 


stwa. 
na stałe drobnych zakładów wytwór: | 
czości przemysiu budowlanego: w ręku 
państwa, lecz chcemy © przekazać ie 
spółdzielczości i samorządowi. 
Omawiając sprawę budownictwa spo 
łeczęiego, tow. min. Kaczorowski stwier 
dza, że sprawa mieszkań dla robotnika 
i pracownika nie może być rozwiązana 
przez inicjatywę prywatną. To. zagad- 


Nie zamierzamy koncentrować | mier Cyrankiewicz -przyjął min. 
Bevina w. prywatnym gabinecie i 


| odbył z nim  półtoragodzinną 
|rÓŻOWE. 
Rozmowy dotyczyły spraw in- 


teresujących oba kraje i odbywa- 


tly się w przyjaznej atmosferze. 


O godzinie I w nocy pociąg 


specjalny wiozący min. Bevina i 


nienie należy całkowicie do budownic- | delegację brytyjską ruszył w dal- 


twa twa. epotacamipin: 


'szą drogę do Betlina. 


Bevini Bidauliw Berlinie 


BERLIN (PAP). . W poniedziałek o 
godz. 15.50 przybył do Berlina, w dro- 
dze z konferencji moskiewskiej . do 
Londynu, minister Bevin wraz z całą 
delegacją brytyjską. Bevin: będzie go- 
ściem dowódcy brytyjskich sił zbroj- 


Strajk ` 


w dokach londyńskich 


LONDYN (PAP). W dokach loadyn 


robotników, Strajk został ogłoszony 
jako wyraz poparcia robotników por- 
towych w Glasgow, którzy nie pracują 


przeciwko zwolnieniu 
wników. 


szeregu praco- 


skich zastrajkowało ponad 10 tysięcy jspraw zagranicznych 


| godzinnego 
już od 6 tygodni na znak protestu | Bidault zwiedził ruiny Kancelarii Rze- 


nych w Niemczech, marszałka Dou- 
glasa i odleci do „Londynu samololem 
we- wtorek. Delegacja brytyjska odje- 
chała pociągiem specjalnym, którym 
przybyła z Moskwy, w poniedziałek 
wieczorem; 

> BERLIN (PAP). W poniedziałek wie 
czorem Bevin odbył ważną konferen- 
cję z nowym ministrem brytyjskim 
dia spraw niemieckich, lordem Paken- 
hamem. 


BERLIN (PAP). W poniedziałek o 


godz. 11 rano francuski minister 
Bidault- opuścił 
wraz z dęlegacją francuską Berlin, 


udając się do Paryża. W czasie kilku- 
pobytu w Berlinie min. 


szy oraz schron, w którym Hitler po- 
pełnił samobójsiwo. 


Kary Śmierci dla Bihowa 


"kie Wydziały Aprowizacji vevi Wyczyn | 
` zażądał prokurator 


d działu między terenowe zakła- ri In? i 
dy Arsa przy udziale OKZZ 522. a. polskich inżynierów 


Sytuacja odbudowy na terenie War- 
szawy uległa poprawie, ponieważ zo- 
stała ekomcentrowana w jednym ręku. 


nnn wh = 
0 OZ A, 


sztuki. Z tej liczby m. st. Warszawa) W związku z uruchomieniem mię- ale błędem jest eliminowanie Zarządu Piaty dzień procesu Bibowa wypeł-| blicznego, przewodniczący zarządza 
otrzymuje — 46.100 sztuk; m. Łódź— | dzynarodowej trasy kolejowej Szcze | Miasta. Polityka mieszkaniowa musi nity mowy prokuratora , obrońcy oraz| przerwę. Na posiedzeniu popołudnio- 
27.900; woj. warszawskie — 13.500; | cin—Wrocław—Praga— Bazylea, wyło- | | ostatnie słowo „oskarżonego. . wym mowę obrończą wygłosił mec. De, 


, należeć do miasta i powinna iść w. tym 


woj. łódzkie — 17.100; woj. araow w się konieczność jak najszybszego Przemówieaie prokuratora Lewińskie czyński, po czym ostatnie słowo wypo- 


| kierunku ażeby urzędy przekazywały 


skie — 46.343; woj. poznańskie — | oddania do ruchu linii Poznań—Ra: | | otrzymywane ze Skarbu kwoty na bu- | Ś% które trwało przeszło dwie godzi- | wiedział WY: 
48,250; woj. kieleckie — 30.150; okręg | wicz—Wrocław. Największą trudno | | downictwo Zarządowi Miejskiemu. Za. | "Y* wywarło na zgromadzonej publicz- | —————— — 
Częstochowa — 3.150; woj. pomor- | ścią była naprawa mostu na  Odrzy gadnienie mieszkaniowe nie powinno | "9Ści b. silne wrażenie. Prokurator i 


skie — 22.500; woj. lubelskie—10.800; 
w. białostockie—5.850; w. rzeszowskie 
9,900; woj. gdańskie 20.250; w. śląsko 
dąbrowskie -- 45.000; przemysł wę- 
glowy —-33.300; przemysł hutniczy— 
16.650: przemysł metalowy — 5.850; 
DOKP Katowice — 9.450; woj. wro- 
cławskie — 35.100; woj. szczecińskie 


— 11.250; woj. olsztyńskie — 5.850; | niu zbudowanym 


we Wrocławiu: Konieczne było prze- 
sunięcie kratownicy mostu przez rzekę 


do drugiego przyczółka. W celu zrea:* 
lizowania tego w najszybszym czasie 
przy najmniejszym nakładzie kosztów 
inż, Ptaszyński wysunął projekt prze- 
sunięcia kratownicy o rozpiętości 60 


metrów i ciężarze 250 t, na rusztowa 
na barce. Śmiaj 


min. Komunikacji dla kolejnictwa— ;ten plan został zrealizowany. 


49.500. 


Dzięki sukcesowi inżynierów dolno: | | 


bankowych.. 


t 
| Wyjaśnienia 
tow. min. Kaczorowskiego 


udzielił odpowiedzi. Omawiając spra 
' wę czynszów podkreśla min. Kaczorow 


opierać «ię wyłącznie na kredytach 


Po dyskusji tow. mia, Kaczorowsk: 


ski jej dużą wagę z punktu widzenia 


, 


wiedział na zakończenie: Wiem, 
Sąd jest bezsilny wobec ogromu Au 


tej sprawie kary śmierci czynię jedy- 
nie zadość wymogom ustawy., Wierzę 
jednak, że wyrok Sądu, eliminując z 
życia raz na zawsze ludzi typu Bibo- 
wa, będzie nie tylko aklem sprawie- 
dliwuści aie ı aktem przywrócenia wia 
ry w człowieka i hołdem złożonym mi- 
lionom umęczonych przez  hitlerow- 


dni i męczeństwa. Wiem, że żądając w | 


. Harcerze pojadą 


do Czech 


W Warszawie zatrzymał cię przeja- 
adem sekretarz zagraniczny czeskiej or 
gamizacji ekauiowej Junak, złożył on 
wizytę naczelnym władzom harcer- 
skim, celem nawiązania bezpośrednie: 
go kontaktu między brainimi organiza- 
cjami. W roku przyszłym nastą i wy- 


Ponadto centralnie otrzymują przy | Śląskich pierwszy pociąg międzynaro: | Marynarze brytyjscy obserwują wy- 
działy m. in. Związek Uczestników idowy przebiegnie przez most. 5.V. sadzenie niemieckiej bazy, (SAP) 


polityki płac į wyraża przekonanie, że | skich barbarzyńców. 


miana instruktorów skautowych, obo: 
niedługo dojrzeje ona do rozwiązania.| Po przemówieniu oskarżyciela pu- a 


zów i wycieczek, 


z 


Warszawa, 2 maja. 


Targi Poznańskie 


rzemąwiając na oiwarciu Targów 

Ponońskich, tow, premier Cyraa| W „Społem“, przy ul. Grażyny 13, 
ki wicz cówiadczył, źe Targi te lo FO" jodbyła się uroczystość odsłonięcia 
cząte: jeszcze szybszego marszu NA- |sziandaru Koła PPS przy Centrali, 
przód naszej odbudowy, a Zwłaszcza | Ną uroczystość przybyli Przewodni- 
nasz.yo życia gospodarczego, i Jedno- | czący Rady Naczelnej PPS tow. St. 
ez dł: tow, premier złożył hold $0- | Szwalbe, Przewodniczący CKW-PPS 
iidrości, pracowilości ł systemałycz- | 


mcści Pozaaniaków, — te encty f i E 
Wiochy i Węgry 


| 


tiiwiy otwarcie Targów. 
Inauguracja _ Tsrgów w zburzcaym | 
podezas wojny”? Poznaniu te rzeczywi- | zabiegają 


ście wielki wyczyn. pracowitych .|9 przyjęcie te ONZ 


zneniaków, a zarazem dowód dołych- 
RZYM (SAP). 


czasowych osiągnięć naszego życia 
gospodarczego. Przybycie leznych dej | | > 
leg2c ii zagranicznych, oglądających Z miera de Gaspieri oznajmił, że w naj- 
zcinłer sowzicm nasze cksponaty, A bliższym czasie 
a drugiej strony szereg stoisk pansiw | Radzie Bezpieczeństwa wniosek o przy 
zogranlemych, przedsiawiających paka PP do ONZ 

j — jset dobrą wróżbą Ula e i 3 
udo pg EA ATE wo N. JORK (SAP). Rada Bezpieczeń- | 


Szef kancelarii pre- 


oży” lenia naszego handlu zagranicz- 
nego. i 


low. Edward Osóbka-Morawski. Zwią- 
zek Zaw. Prac. Spółdzielczych repre- 
zeniował tow. H. Jędrzejewski. Polską 
Partię Robotniczą reprezentowali: to- 
warzysze J. Niemiec i St. Bałaban. 

Uroczystość . zagaił przewodniczący 
Koła tow. St. Sidowski. 
niu Czerwonego Sztandaru i Hymnu | 
Spółdzielczego tow. St. Szwalbe wy- 
głosił przemówienie podkreślając iż 
obchodzona uroczystość jest symbo- 
lem utożsamienia ruchu socjalistycz- 
nego i spółdzielczego. 

Wygranie bitwy gospodarczej — po- 
wiedział tow. Szwalbe — uzależnione! 
jest od wypełnienia naczelnego zada- 


Włochy przedłożą | nia, jakim jest trzyletni plan gospo- |! 


darczy. W planie tym spółdzielczości 
powierzono poczesną rolę. Wypelnie- 
nie tego zadania będzie naszym wkła- 
dem dla kraju i dla socjalizmu. Wiel- 


| 


Disłonięcie sztandaru Kola PP 


przy Centrali „Społem“ w Warszawie - 
w obecności tow. St. Szwalbego i tow. E. Osóbki-Morawskiego 


Po odśpiewa- |; 


TAEMA OTENE TRE TTP ETOWE TEATR TREO ZET OOO OD 


Pracowity dzień w Sejmie 
Obrady sześciu komisji poselskich 


Wtorek 29 b. m. był pracowi- 
tym dniem Sejmu. Poza Komisja 
Skarbowo - Budżetowa obrado- 
wało 6 komisji poselskich: pla- 
rozwoju dla siebie w ustroju socjali- | TU gospodarczego, rolna, prze- 
stycznym. mysłowa, propagandy, oświaty i 

Następnie tow. Szwalbe dokonał od- komunikacji. 
stonięcia szlandaru, który. wręczył |' Większość komisji rozpatty- 
chorążemu tow. Bombce. wała budżety odpowiadających 


im Ministerstw. Komisja planu 
gospodarczego odbyła swe inau- 
guracyjne posiedzenie pod prze” 
wodnictwem tow. wicemarszałka 
Szwalbego. Komisja ukonstytuo- 
wala się w sposób następujący: 
przewodniczący — pos. Cieślak 
(SL), wiceprzewodniczący 
pos. Zaleski (PSL) i tow. pos. 
Piotrowski (PPR), sekretarz — 
tow. pos. Wojciechowski (PPS). 
Pos. Załęski nie przyjął zapro- 
ponowanego przez tow. posła. 
Motyke (PPS) przewodnictwa 
Kornisji. 


Komisja zastanawiała się nad 
planem pracy ij powołała podko* 
misję w składzie: posłowie tow. 
Rapaczyński (PPS), tow. Błi= 
nowski (PPR) i pos. Załęski 
(PSL) do jego opracowania. 


Również w\dniu 29 b. m. od- 
było się pod przewodnictwem 


— 


ZAKŁAD 


Auna ANDRZEJ SABACZYŃSK 


zosłał przeniesiony na ulicę Pierackiego 10 
POLECA: 


Wszelkie roboty zduńskie, oraz 
64 sprzedaż pieców i kuchen przenośnych 


Bevin załeca cierpliwość 


Redakcja „Robotnika“ wysłała na 
Tagi Poznańskie dwóch specja'nych 
korrspordentów. W najbliższych mu- 
morach pisma ukażą się ich szczegółn 
we sjrzwozdania z Poznania, 


La Passionaria ` 
a uroczystości Í -majowe przy- 


N jechała do Warszawy słynna 
Pasionaria — Dolores Ibarruri, poset 
do parlamentu hiszpańskiego z ramie 
mia asturyjskich górników, wicepre- 
zydent biszpańskieh Kartezów. Pa- 


ssionsria, urodzona w 1895 roku, jesti w całym świecie” przywódczyni ludu | 


eórką górnika, W wieku 20 iat wy- 
chodzi za mąż za górnika. Po 2 la- 
tach wsiępuje do partii socjałistycz- 
mej, a w r. 1920 przyłącza sę do pier 
wszych grup komunistycznych w Hisz 
pomii, Wkrótce powołana zosiaje dn 
Kierownictwa partii komunistycznej 
Hiszpanii, 

Długełcinia działalność rewolucyj- 
na Passienarii stala się przygotowa- 
niem do wiełkiej roli, która przypa- 
dła jej w udziale podczas wojny dò- 
mowej w Hiszpanii w latach 1936— 
39 Passionaria jest podczas walk za 
wsze w pierwszych szeregach, staje 
się ona naichnieniem walczących tot- 
mierzy republiki. Na emigracji, pò 
klęsce republiki Hiszpańskiej. Passło- 
naria staje na czele partii komuni- 
stycznej i kotynuuje walkę z gen. 
Franco. 

Proletariat warszawski powitał Do- 
lores Ibaerurj — La Passionarię jake 
żywy symbol Hiszpanii walczącej © 
wolność, 


Stefan Ignar 


prezesem „Wici“ 


Dnia 29 kwietnia odbyło się zebranie 
nowoobranego zarządu ZWM „Wia“, 
na którym dokonano wyboru prezy- 
dium w następującym składzie: pre- 
zes — Stefan Ignar, I wiceprezes — 
Władysław Jagusztyn, II wiceprezes— 
Józef Ozga-Michalski, sekretarz — Ma 
ria Maniakówna, skarbnik — Ludomir 
"Stasiak, kierownik organizacyjny —- 
Wiktor Prandota. : 


ŚJ LITERACKIE 


[stwa ONZ zbierze się w środę o godz. | pa sympatia jaką cieszy się w snołe- 
| 21.30. Prośba o przyjęcie Węgier do | czeństwie dzisiaj PPS, leż nakłada na; 
| nią obowiązki. 


Wkrótce wystąpi przed izbą Gmin 


LONDYN (SAP). — Brytyjski mi- , stąpi równocześnie, jako minister 
nister spraw zagranicznych, Bevin, icdpowiedzialny za brytyjską strefę 
wylądował na lotnisku w Londynie jokupacyjną. Dotąd bowiem odpo- 
we wtorek rano o godz. 9.40. wiedzialność ta spoczywała na mini 

Po orzyjeżdzie brytyjski minister | strze Hynd. 
spraw zagranicznych oświadczył, | BERLIN (SAP). — Podczas poby- 
nie jest nastrojony ani specjalnie | tu w Beriinie Bevin przeprowadził 


ONZ znajduje się na porządku obrad. 


Z kolei zabrał głos tow. Osóbka- 
| Morawski mówiąc, iż sojusz socjali- 
| a styczno-spółdzielczy jest konieczno- 
* ścią, bowiem socjalizm widzi w spół- 

P dzielczości urzeczywistnienie swoich 

haseł, zaś spółdzielczość możliwości 


- 


optymistycznie, ani też pesymistycz 


tow. dr. Krygiera (PPS) kolejne 
| posiedzenie Komisji Skarbowo* 
| Budżetowej „na którym w obec- 
ności min. Dybowskiego rozpa- 
trywano budżet Min: Kultury Í 
Sztuki. 


Na posiedzeniu tym poseł tow. 
Drobner (PPS) przemawiający w 


rozmowę z nowym ministrem ` bry- | imieniu Komisji Kultury i Sztu* 


e. e a nie. Bevin apelował do narodu o|iyjskim dla spraw niemieckich, lor- ki zgłosił wniosek o podwyższę* 
I i E ; f cierpliwość, zapewniając, żę różnice dem Pakenhamem i z wysokimi|nje budżetu ministerstwa © 324 
| tg a j ; fig | zdań będą uzgodnione. prytyjskimi urzędnikami  admini- | miliony złotych. 
. Bevin został wczoraj przyjęty jstracyjnymi w Berlinie. Rozmowa tą, 


č NOWINY| 


Dnia 29 kwietnia br. przybyła sa- 
| molotem z Paryża do Warszawy znana 


hiszpańskiego, wiceprezydent Korte- 
zów, Dolores Ibarruri — La Passiona- 

Na lotnisku wojskowym na Okęciu 
zgromadziły się nieprzeliczone rzesze 
ludzi. Aby powitać wielką bojownicz- 
kę na lotnisko przybyli — wicemar- 
szałek Sejmu Ustawodawczego tow. 
Zamibroweki, członkowie Rządu, przed- 
stawiciele wojska, przedstawiciele KC 


transparenty z hasłami ku 
Ibarruni į Republikań- 


widnieją 
czci Dolores 
skiej Hiszpanii. 
W serdecznych słowach wita przyby- 
łą wicemarszałek tow. Zambrowski 
„Imię La Passionaria — mówi — sta: 
lo się na całym świecie symbolem wal 
ki'o wolność i sprawiedliwość” „ Łamią- 
cym się ze wzruszenia głosem odpowia 
da La Paseionaria — „Szczęśliwa je- 


= rozkżad. 


obowiązuje od 4 maja 


nowy rozkład «jazdy pociągów, a o 
godz. 2-ej tejże nocy, tj. dnia 4 maja 
będzie wprowadzony letni czas (wska- 


| 


| godz. 3-cią). 


Szczegółowe rozkłady jazdy wszyst- 
j kich pociągów krajowych i międzyna* 
| rodowych w komunikacji z Polską 
zawarte są w Urzędowym Rozkładzie 
Jazdy, który ukaże się w najbliższych 
dniach w sprzedaży i będzie obowią- 
zywał na okres letni od 4.V do 4.X br. 

Ze względu Ka niewystarczającą ilo- 
ść parowozów i wagonów, 
proc. pociągów, 


przewidzianych w 


USA udzieli pomocy 


Polsce i 


WASZYNGTON (PAP). Senacka ko- | Włochy (łącznie z obszarem Triestu), 
zagranicznych  jedno-| Węgry, Austrię, Polskę, Grecję i Chi- 
myślnie zaaprobowała projekt ustawy ; 
w sprawie przeznaczenia 350 milio- 


nów dolarów na pomoc 5 krajom eu-|batę nad wspomnianym projektem 


misja spraw 


5 krajom 


ny.) i 


| 


pejskim 1 Chinom. Pomoc ta ma objąć ustawy. 


SZCZEŚC 


Wkrótce ciągnienie I kla 


AE ZWLEKAJ — kup 


GOWARZYSTWO 
EKSPEUYCYJNE 


NA CIEBIE 


w nowooiworzonej kolekturze loterii == 


IMPET" | 
33 wł. L: Mieszkowski 


AL. JEROZOLIMSKIE 18 vis a vis Kruczej 
Konto PKO 1-4899 ; 


Ogólna suma wygranych 9 milionów zł, 


IE CZEKA 


sy 50 jubileuszowej loterii 


szczęśliwy u nas les 


j Transporty Międzymiastowe 


MASOWE — ZBIOROWE — DROBNICA —- EKSPRESY 


„WARERS” 


Sp. z o. o. ` 


PPR, CKW PPS i KCZZ. Wokół placu 


W nocy z 3 na 4 maja br. o godz. | 


0 m. 01 będzie wprowadzony na PKP; mogło być uruchomionych od 4.V br. 


serin zegarów będą przesunięlė na j sażerskich ną 


około 15 


lzba Reprezentańiów kontynuuje de- 


strów postanowił, ńa wniosek mini- 


|2 kg kaszy, 1,6 kg mąki pszennej. 


Nowogrodzka 40, tel. 8-86-56 


stem, że stoję na polekiej ziemi, prze: 
siełkniętej krwią poległych w bojach o 
wolność i niepodległość". 

Po przywitaniach La  Passionaria 
zwolna przechodzi przed  pocztami 
sztandarowymi, witana mieustannymi 
owacjami, po czym Dolores -Ibarruri 
opuszcza lotnielko. 


| 


Czy Anglia wykona zalecenia ONZ? 


Prostolinijne zapytanie delegata Indii 


N. JORK (PAP). — We w 


komisja główna Generalnego Zgromadzenia ONZ. Gdy przewo- 
dniczący Aranha otworzył dyskusję nad wnioskiem W. Brytanii 


o powolanie do-życia komisji dla 
ambasador Indii w USA Asad A 


zamierza przyjąć jako wyjście zalecenia Generalnego Zgromadze- 
nia w sprawie Palestyny. padl go delegat Egiptu i przedsta” 
co. 


wiciel Zw. Radzieckiego Gromy 


| 


y nu PKP 


Vf 


1 


jazdy 


nowym rozkładzie jazdy, nie będzie, 
U 


Pociągi te oznaczone są w rozkładzie, 
jazdy uwagą „Na razie nie kursuje”. | 

Wobec otwarcia mostu kolejowego na 
Bugu pod Modlinem, ruch pociągów pa- 
linii Warszawa — Na- 
sielsk — Działdowo i Warszawa — Na-| 
gielsk — Sierpc — Toruń, odbywać się; 
będzie od dnia 1 mają b. r. normalnie— 
według ustalonego rozkładu jazdy. | 


Akademia | 


pracowników 


CKW PPS i KC PPR 


PPS i KC PPR, odbyła się w dniu 29: 
kwietnia akademia, pod hasłem zbli- 
żającego się święta 1 maja. j 

Akademię zagaił imieniem KC PFR,, 
tow. Franciszek  Łęczycki, który | 
wzniósł okrzyk na cześć Polskiej Par-, 
tii Socjalistycznej į Polskiej Partii Ro! 
botniczej i jednolitego frontu obu par: j 
tii j 

Z kolei zabrał głos tow. Gustaw | 
Buttlow, z ramienia CKW PPS, W 
dłuższym wywodzie przedstawił tow. 
Buttlow znaczenie święta 1 maja, któ- 
re obchodzimy w tym roku pod ha-| 
słem utrwalenia pokoju, odbudowy kra 
ju i jedności działania klasy robotni- 
czej. y 

Akademię zakończyły wyslępy 


Staraniem kół pracowników CKW | 
j 


Ze- 


społów artystycznych OM TUR il 
| ZWM. A 


Jednorazowy przydział żywnościowy 
dia górników-repatriantów 


Komitet Ekonomiczny Rady Mini- 


stra Aprowizacji, przyznać górnikom, 
powracającym z zagranicy, jednorazo- 


(wy przydział żywnościowy po cenach 


reglamenlowanych. 


Przydział obejmuje: 2 kg chleba, 4 
kg mięsa, 1,5 kg tłuszczu, 2 kg cukru, 


Dorośli członkowie rodzin otrzymają: 
1 kg chleba, 1 kg mięsa, 1 kg mąki, 
1 kg tłuszczu, 0,5 kg cukru i 0,5 kg 
kaszy, dzieci — 1 kg chleba, 0,5 kg 


Warszawa 


leży podkreślić, że min. Bevin wy- trzech stref na Zachodzie Niemiec. 


¿wna uchwaliła 


į e złotych na oświatę wśród górników 


przez premiera Attlee, któremu zdał 
sprawozdanie 2z konferencji 


przeprowadzona tylko pomiędzy An 
glikarmi, nie odpowiada nadziejom, 
skiewskiej. aż wyrażonym przez niektóre koła nie- 

LONDYN (PAP) — Wkrótce. od-|mieckie i sprzymierzone, które za- 
będzie się w zbie Gmin debata nad, pewniały przed kilku dniami, że w 
polityką zagraniczną, podczas któ-| Berlinie spotkają się na konferen- 
rej Bevin złoży sprawozdanie z przeļcji ministrowie trzech wielkich 
biegu konferencji moskiewskiej. Naj państw zachodnich i ustalą system 


mo- | 


Poprawa 
bytu 


nauczycieli 


W Ministerstwie Oświaty odbyło słę 
pod przewodaietwem wicemin. Garm- 
carczyka pierwsze posiedzenie organi- 
zacyjne komisji, powołanej przez Mi- 
nistra Oświaty, w celu opracowania 
projektów reformy przepisów pragma. 
tycznych i uposażeniowych pracownić 


oO 


torek zebrała się po raz pierwszy 


zbadania sprawy palestyńskiej, — 
li zapytał delegację brytyjską czy 


m "O A a NN 


| 


r 


+ 


jektu układu 4 mocarstw o demili- 
taryzacji Niemiec. . Omawiając połą= 
A j czenie strefy amerykańskiej z bry- 
punkt widzenia tych, z którymi nie | tyjską, Marshall zaznaczył, że — je- 
osiągnięto vorozumienia. Równocze | go zdaniem — jest to zgodne z u 
śnie jednak zastrzegł się Marshalf,| chwałami poczdamskimi.  Mówou 
że nie zawsze można się zgodzić naj wreszcie z naciskiem podkteślił, żę 
kompromis po to, aby śoprowadzić | problem Niemiec wiążę się ściśle "$ 
do porozumienia. * zagadnieniem stabilizacji Europy. j 


ków oświatowych oraz innych pre 
jektów 1 akcji, zmierza "do 
wniesienie propozycji brytyjskiej na| prawy bytu. czaje: "R 
1, i ph y £ - 
dys ae ya Na pierwszym posłedzeniu ustalone 
być owak komin I ribele ównej wyiyerne pawi . kemik ah 
"ARABOWIE Ż ĄDAJĄ `| powołano 5 podkomisji dla rozpraco= 
NIEP ODLEGŁ OŚ CI wania spraw poszczególnych grup 
i MZ j y pracowników oświatowych. 
Następnie komisja zajęła się wnios- 
kiem państw arabskich w sprawie wnie —000— ; 
sienia na porządek dzienny kwestii 
Delegat brytyjski Cadogan, o. | niepodległości Palestyny, Minister Qd 1V — 31.1 
świadczył, że rząd brytyjski roz-| spraw zagranicznych Iraku Jamali O- 
tóżnia pomiedzy akceptowaniem | świadczył, że mandat nad Palestyną Miesiąc Oświaty 
zaleceń ONZ, a obowiazkiem ich |"ie ma już żadnego moralnego m 3 M 
realizacji, Na razie W. Brytania PAGAN TANCA ROR Robotniczej 
sama ponosi odpowiedzialność za iiie H PET PREY ZWB $ 
eea aatik Naka Bine wio Oo nem Zalosynz pannie, g dwa ; i 
PRE 3 e da NIEJE W | cie arabskim, oraz ostro zaatakował] Towarzystwo Uniwersytetu Roboti 
Palestynie. „Czy mozna WIęc -— | sjonizm, oskarżając go o „żatruwanie | niczego w porozumieniu ze Związka» 
żądać od niej, by sama również | atmosfery". mi Zawodowymi i organizacjami mło« 
realizowała zalecenia ONZ. STANOWISKO POLSKI dzieżowymi przeprowadza w maju 
REZOLUCJA Delegat Polski Winiewieś podkre-|akcię propagandową pod hasten 
Delegat egipski wystąpił z kolej z | Ślił, że delegacja poiska pragnie za- „Maj — Miesiąc Oświaty Robotniczej”; 
wnioskiem, by komisja wszczęła na- | znajomienia się z punktem widzenia Oprócz zbiórki ulicznej na oświatę 
tychmiat dyskusję nad wnioskiem a- | wszystkich stron zainteresowanych. | robotniczą, która odbędzie się 1,2 i 8 
rabskim g udzielenie Palestynie nie- | Propozycja zniesienia mandatu przed | maja, przeprowadzona zostanie sze- 
podległości, Przewodniczący przeciw- | wysłachaniem postulatów żydowskich | roko zakrojona akcja, uwypuklającą 
stawił się lemu wnioskowi zaznacza- | nastręcza trudność, Delegacja polska! znaczenie Oświaty Robotniczej i p 
jąc, że dyskusja nad meritum sprawy | powstrzyma się od głosowania nád |trzebę umasowienia kultury oraz pos 
jest przywilejem Generalnego Zgroma. | propozycją egipską. Wzywa natomiast |pularyzująca założenia ideologiczne 
dzenia. $ i komisie główną do jaknajrychiejsze- |TUR-u — jego zadania i cele. oraz 
Po dłuższej dyskusji, komisja głó- |go omówienia sprawy dopuszczenia | obecną działalność. 
rezolucję, zalecającą ! do obrad przedstawicieli Żydów. i 
Marshall jesi zgodny ze Stalinem 
aa ; a LJ u go ł ? e 
iz kompromis jest możliwy w przyszlosci, 
pi ə R | W sprawie węgla niemieckiego 
ale przyszłość Europy widzi P pn h: gpeg 
Yi ko R konieczny nie tylko dla krajów są- 
1 ' siadujących z Niemcami, lecz rów= 
przez okulary niemieckie ŚR IN esej, CHT Swiat: 
N. JORK (PAP). —. Marshall wygłosił przemówienie ra- nh PORONIN OK 
o p . sę 00 z: z Feyi sprawie odszkodowań wyraził 
diowe, w którym przedstawił wyniki konferencji moskiewskiej. | Marshall obawę, że projekt radzie- 
Na wstępie Marshall podał, że generalissimus Stalin w rozmowie | cki obarczyłby Niemcy zbyt wielki= 
z nim oświadczył m. in.: „Nie należy oczekiwać na obecnej sesji | mi ciężarami. Zdaniem jego, wypła- 
poważnych sukcesów. Osiągnięcie kompromisu jest jednak moż- |ta odszkodowań z produkcji bieżą- 
liwe we wszystkich zasadniczych sprawach łącznie z zagadnie” | cej pochłonęłaby nie tylko znaczną 
niem demilitaryzacji, politycznego ustroju Niemiec, odszkodowań | cześć produkcji niemieckiej, lecz 
i jedności gospodarczej Niemiec. a: Age jakie St. Zjedno 
ży s! d ier- AR 
ANET ie IO a Peli. rzecz Niemiec. Marshall podkreślił, 
zie e że przyjęcie propozycji radzieckich 
7. $ Ak , |w sprawie reparacji oznacza opóź- 
owi wagary emh że Ro odrodzenia gospodarczego 
siowa -Stalina Spraw Się na emiec. 
ję metod eanói AA hok | przyszłych konferencjach. Rów-| Następnie Marshall przedstawił 
Przydział ten, który wydany zosta- | MOCZEŚNIE podkreślił mówca, że | Ponownie stanowisko amerykańskie 
nie po objęciu pracy przez górnika- |zdaniem jego — nie należy zwle- M sprawie stopnia decentralizacji 
repatrianta — ma na celu ułatwienie |kać Z działaniem, aby nie spowo- EAA SA AS IAG 
er E A dni w nowym oc jęki pos zz gOS: | Austrii. Marshall poruszył równień 

: podarczej w INIemczEch. zagadnienie granicy polsko ~. nie« 

„Mimo różnic zdań i trudności — mieckiej, powtarzając w paru zda= 
2 mii zł oświadczył Marshall--poczyniono wię | niach argumenty. jakie wysunął na 
LL ksze jire 2 kierunku enrage konferencji moskiewskiej. 

s ,|nego załatwienia sprawy niemiec- | W końcu Marshall polemizował ze 
na ośtwiatę jo niż się Seip EZ thin raz | stanowiskiem, jakie zajął- Zw: Ba- 
rórników i metalowców (pierwszy wyszły na jaw ostre róż- | dziecki na konferencji moskiew- 
* , 2 nice zdań, wobec czego w toku przy | skiej w sprawie amerykańskiego pro 

W dniu wczorajszym w Sosnowcu w |szłych rokowań od początku wiado- | 
ośrodku kulturalno- oświatowym Związ- |mo będzie, co należy załatwić“. Mó- 
ku Górników odbyła się uroczystość |wca podkreślił, że należy zrozumieć 
przekazamia Związkowi Górników i 
Centralnemu Związkowi Zawodowemu 
Metalowców subwencji z Narodowego 
Banku Polskiego w kwocie po 1 milio- 


: metalowców. 


W. Brytania wydają na. 


(D Na Międzynarodówych Targach 


Poznań zdał egz: 


ze sprawności organizacyjnej 


Poznań, w kwietniu 


Targów Poznańskich, Wystawa była 
jak to się mówi — „zapięta na 0 
atatni guzik“, Ale jeszcze w sobotę, w 
przededniu oficjalnego otwarcia, za- 
równo wewnątrz pawilonów, jak i 
pod gołym niebem, „dopinano te gu- 
ziki, w przyśpieszonym tempie. Ze 
wszystkich estron słychać było stuk 
młotków, wszystkimi bramami wjeż: 
dżały samochody, zwożąc ostatnie eks- 
ponaty. 


POZNANIACY 
SĄ ZDENERWOWANI 


_ Tłumy poznaniaków oblegały tereny 
targowe, zaglądając nie tylko przez 
eztachety, ale į w oczy przechodzącym. 
Zwiedzający czy urządzający? Swój 
czy cudzoziemiec? I zależnie od tego, 
jak wypadła lustracja, rozstępowali 
się przy wejściach, robiąc węższy lub 
szerszy szpaler. i 

Spokojni ; opanowani z natury 
mieszkańcy Poznania zostali wytrące- 
m; ze swej czarzyzny codziennego ży- 
cia. Ostatnie dni, poprzedzające Tar 
gi, upływały im pod znakiem podaje- 
cenia i zdenerwowania. Jedynym do- 
puszczalnym tematem, podejmowanym 
na ulicach, w domach, kawiarniach, 
harach czy tramwajach były — Tar- 
gi. 

Czy impreza, urządzana na skalę o- 
gólnoświatową wypadnie godnie Poz- 
nania? Czy miasto podoła nałożonym 
nań zadaniom? Czy wszystko zostanie 
— „zaś ale“ — wykonane na czas? 

Wśród mieszkańców kursowała na- 
wet plotka o dyrektorze Targów, że 
idąc pieszo do domu, po drodze... u- 
enął ze zmęczenia... 


Od 5 maja 


początek nauki, 
0 godz. 8.30 


< 


Ze względu na przeciążenie war- 


szuwskich linii komunikacyjnych w 
godzinach rannych (między 7 i 8)— 
zarządzeniem Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Warszawskiege—wszyst- 
kie szkoły, które dotychczas rozpo- 
czynały zajęcia © godz. 8 rano, od 
dnia 5 maja r. b, będą je rozpo- 
;czynały © godz. 8.30. 


Sląscy ciężko- 
Wynik mistrzostw ZRSS 


Dn. 26 i 27 kwielnia odbywały się 
w Janowie Miejsk. na Śląsku mistrzo- 
stwa lekkoatletyczne ZRSS. Na mecie 
zebrało się przeszło 60 zawodników 
reprezentujących elitę polskiego zapa: 
śnictwa. Poziom walk stoczonych w 
eba dni był wysoki. 

W rezultacie tyluły mistrzów ZRSS 
w ciężkiej atletyce za rok 1947 uzy- 
skali: w wadze muszej Kluczyk (War 
szawa), koguciej Rokita (Warszawa), 


| uslyszymy 
w RADIO 


CZWARTEK, 1 MAJA 


Warszawa I 
657 Sygnał czasu; 7.02 Muzyka; 1.80 
Koncert poranny Chóru i Orkiestry Ro- 
botniczej; 8.00 Dziennik poranny; „8.25 
Muzyka; 8.30 Nabożeństwo i kazanie z 
kcścioła Garnizonowego Wojska Polskie- 
go: 9.30 Muz. z płyt; 14.15 Audycja dla 
świetlic wiejskich; 16.00 Gwięto „pracy; 
16.26 Konc. muz. słowiańskiej; 17.00 Pod- 
wieczorek przy mikrofonie; 18.30 Audy- 
cja wojskowa; 19.05 Aud. poetycko-muz,: 
20.02 lennik wiecz.; 21.85 U naszych 
przyjaciół, 22.15 Konc. Polskiej Kapeli 
Lud.; 23.00 Ostatnie wiad.; 28.25 Muzy- 
ka; 23.55 Z ostatniej chwili, 


PIATEK, 2 MAJA 
Warszawa I 


8.00 Sygnał czasu; 6.05 Dziennik poran- 
ny; 6.30 Muzyka; 7,02 Muzyka; 7.15 Wia- 
domości poranńe; 7.40 Muzyka poranna; 
8.40 Skr. PCK; 15.80 Aud. rozrywk.; 16.00 
Dziennik popoł.: 16.12 Muzyka; 16.80 Au- 
dla chorych; 17.50 Konc. dla przo- 
Pracy; 19.15 Audycja 
'-« symf.; 21.45 Ra 


i O "RTR, 


owni 

literacka; 
diowy Uniw. Lud.; 
28.00gOstatnie wiad. ; 23.25 Muz. poważną; 


gd OW LEN X 
3LITERACKIE 


jstwowej Rady Komuntkacyjnej, dyre- 


POWSZECHNA 


(OD SPECJALNEGO WYSŁANNIKA „ROBOTNIKA*) 
Poważni obywatćle, matki z pocie-| rekcji Targów, eami na dworcu 


nicy, młodzież szkolna j akademicka 
— wszystko co żyło wyległo na ulice, 
które przybrały świąteczny wygląd.| wydziale kwaterunkowym, iż pokój 
Czysty zazwyczaj Poznań wyczyszczo: | już wynajęli i często zmęczony pod- 
ny i wyświecony był do ostatnich gra: | różny mueiał kilkakrotnie powracać 
nic możliwości. do biura po nowy adres. 

A kiedy. miasto huczało ; wrzało, na 


Wynikały z tego później 


| 


ROJNO 1 GWARNO 


A ruch! Bodajże w „Warszawie, w; wiekszego tempa. 
najruchliwszm punkcie jest o wiele 
spokojniej niż dziś w najbardziej od- | OSTATNIE MINUTY WYŚCIGU 
dalonych uliczkach Poznania, nie mó: W wyścigu sprawności rąk i w ry- 
wiąc już o śródmieściu, czy o ulicy| walizacji pomysłów brali udział liczni 
Marezałka Focha, wzdłuż której ciąg: | pracownicy. 
ną cię pawilony. W niektórych halach trudno było eię 

Udekorowane ulice zaroiły się róż-| poruszać, Drogę tarasowały drabiny 
norodmym, żywo gestykulującym Iłu-|i skrzynie z eksponatami, czekający: 
mem miejscowych i przyjezdnych. Z| mi na wyładowanie, Z tektury i dyk- 
podziemi dworca poznańskiego wypiy! ly powstawały fantastyczne budowle. 
wały coraz to nowe pantie 
nych. Biuro Targów, czynne dzień i| dzli dopełniali dekoracji. Elektromon- 
noc, oblegane było bez przerwy. terzy próbowali : efektów świetlnych. 

— Proezę o kwaterę na dwie osoby. | Gdzie indziej znowu wymiatano już 

— A dla mnie tylko jeden pokój, odpadki i świeci, czyszcząc i sżorując 

i S urządzone stoiska. 
— Ale bliżej, w śródmieściu. == Pdra ; 
: A - Prędzej! Prędzej! 

Ludzie, którzy zgłosili wolne poko- 

je, nie dowierzając onganizacji 


„| francusku, po angielsk 
5 ŚM aa X S > ) za £ , po ang u, po szwedzku, 
W dniu otwarcia Międzynarodowych | chami w wózkach, robotnicy į urzęd-| czepiali podróżnych, oferując *noclegi. | na eloiskach zagranicznych i po pol- 
- przeróżne | ku, — na licznych naszych rozlegało 
komplikacje. Nie uprzedzali bowiem w | się do późnej nocy. Nawet wtedy, gdy 


terenie Targów praca nabierała ooraz| czas! 


podróż- Malarze, ostatnim pociągnięciem pej. 


umilkły dzwonki tramwajów, klaksony 

aut į kiedy już pogasły światła w ok- 

nach domów. Tangi przez całą noc to- 
ingly w świetle lamp. 

— Prędzej! Trzeba skończyć ma 

Poznań zdał egzamin, roboty zosta: 

ły wykonane we właściwym terminie. 
Wanda Strzałkowska 


z niemiecki 


Związek Inwalidów R. P. roz- | 
pocznie w maju zbiórkę książek 
poniemieckich na terenie Ziem | 
Odzyskanych oraz województw 
poznańskiego, 
morskiego. 

Celem akcji jest uzyskanie ma- | 
kulatury do przeróbki. Zebrany 
materiał będzie miał duże zna- 
czenie dla przemysłu papierni- 
czego znajdującego się w poważ- 
nych trudnościach surowcowych. 

Ważnym również wzgledem, 
przemawiającym za słusznością 
zbiórki, jest konieczność oczy- 
szczenia domów polskich na Zie- 
miach Odzyskanych z niemiec 
kiej propagandy i beletrystyki 
wątpliwej wartości. 


organizacii młodz sżowych, 


łódzkiego i po- OM TUR, ZWM, ZHP, winna 


Polskie elemeniarzo 


- | My a 

ch Książek 
Z tych obydwu wzaledów słu- 
szna inicjatywa Zwiazku Inwa- 
lidów, oparta o wspóld=ałonie 
jak 


zna 
nie wśród spoleczeńswa. 


Kasy biiet'wa 
LL. d AEA BL 
w SreOmiesc'u 
Celem usprawnienia obslugi „podróż 
nych, „Orbis“ uruchamia w dn. 2 ma. 
ja w specjalnym na ten cel wybtdo- 
wanym baraku przy Alei Gen. S'kor- 
skiego naprzeciw hotelu „Po'onia” kar 
sy kolejowe dalekobieżne, kasy pod+ 


miejskie i kasy przedsprzedaży bile= 
tów autobusowych na PKS, 


leść ja: największe zrczum'e” 


(w). 


— 


Chcemy jeść świeże mieso 


a więc należy wzmóc kontrolę sanitarną 


O ile sytuacja na rynku zbo- 
żowym ze względu na przednó- 
wek jest ciężka — o tyle na ryn- 
ku mięsnym ceny mają raczej 
tendencję zniżkową ze względu 
na dużą podaż. Równocześnie je- 


| To „prędzej“, wypowiadane w kilku dnak ze wzrostem podaży mięsa, 
dy: językach: po włosku, po rosyjsku, po zmalała jego pokupność. 


Konsument oglada się teraz, 
raczej za jarzyną, na którą czekał 
przez długi okres zimowy, tym- 
bardziej, że nawalijki przestają 
już być rarytasem i tanieją. 

Obowiązują jak wiemy trzy; 
dni bezmięsne 

W/ rezultacie sklepy mogą 


Tylko o krok od klęski 


była Warszawa w krytycznych dniach marca 


Nieustannie groźna Wisła — dziś 
może być ujarzmiona — jutro 


W ub. sobotę 26 bm, na slałką „Ko rat, obejmujący swym zasięgićm wszy 
Ściuszko”, odbyła się podróż inspek- | stkie zagadnienia tematycznie związa- 
cyjna korytem Wisły zorganizowana jne z Wisłą, 
pa aetan Komunikacji. Dowiedzieliśmy się m. in, że stolica 

nspekcja, w której m. in. wzięli u- REMY K 5 i 
dział wicem. Balicki, członkowie Pań | dów MO Kask eE 

— Dwa nocne przymrozki uratowa- 
ły Warszawę przed niechybną klęską, 
Dzięki nim zator w górze rzeki zatrzy 
mał się, co pozwoliło na powolniejszy 
spływ wód i lodów, Gdyby nie to — 
Wisła płynęłaby na Bugaju i pod Św 
Florianem. 

Klęska powodzi była rezultatem Za- 
niedbania regulacji rzeki, Wisła odpo 
wiednio zabezpieczona wałami powin- 
na się stać źródłem dobrobytu. Q klę- 
sce powodzi-nie byłoby wówczas mo- 
wy. Tak, jak nie zdarza się ona na 
uregulowanych rzekach europejskich. 


ktorowie zainteresowanych /departa- 
mentów oraz przedstawiciele Państwo 
wego Zarządu Wodnego, miała na ce- 
lu naoczne stwierdzenie w terenie pod 
warszawskim sirat, wynikłych wsku- 
tek powodzi i ustalenie rozmiaru zni- 
szczeń w wałach-i mostach. 


Zbawcze przymrozki 
W trakcie podróży wybitny hydro- 
technik prof. Rodowicz wygłosił refe- 


Ten wydałek się opłaci 


Państwo, pęzez poniesienie wydal- 
ku 100 milionów zł, w złocie uniknę- 
łoby corocznych strat, wyrażających 
się przeciętną sumą 25 milion. przed” 
wojennych, Tak więc już po kijku la- 
tach zamiortyzowałyby się wkłady in- 
westycy jne, F 

-- Oprócz pewnej korzyści energe- 

iórkowej Stróżak (Pomorze), lekkiej tycznej — mówił prof. Rodowicz — 
Sesk Ni awe, aiki Gia] utegulowanie Wisly byłoby znacznym 
(Kraków), średniej Gołaś (Śląsk), pól- | 05-337 geien „komuńikacyjnym.  Uspła 
ciężkiej Radoń (Kraków) i ciężkiej} WPenIe. Tisi pozwoliłoby na rozwi- 
Bajorek (Kraków). nięcie najtańszego transportu wodne- 

Zespołowo pierwsze miejsce uzyskał | 80 między stolicą kraju i jego porta- 
Śląsk, drugie Warszawa, trzecie Kra- mu. : 
ków, czwarte Pomorże. Ś% 


atleci najlepsi 


t 


Zmarnowane zasiewy 


Dowiedzieliśmy się również, że rocz 
nie przepływa korytem rzeki 30 kilo- 
metrów sześć, (!) wody. 

— W ilości tej, obrazującej olbrzy: 
mią potęgę energii wodnej zawarie 
jest potencjalnie tyleż niebezpieczeń: 
stwa — ile korzyści. Od człowieka za 
leży, aby miejsce rozlewisk powodzio- 
wych zastąpiły olbrzymie zakłady e- 
nergetyczne, dostarczające taniego 
źródła siły i zabezpieczające, co jest 
majważniejsze. od klęsk w rodzaju 9- 
statniej powodzi, 


SPÓŁDZIELNIA 
SPOŻYWCÓW 


W TURKU 


posiadająca 13 sklepów spożywczych 
i branżowych 


poszukuje KIEROWNIKA 


Wymagane wysokie kwaliłikacje. fa- 
chowe. Wynagrodzenie wedlug umowy. 


O ZZ a aee eh 


Jeśli wybudujemy zbiorniki, mogą 
ce pomieścić 2 i pół miliarda metrów 
sześć. wody. to rzeka w naszych TĘ: 


OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Tarnowie sprzeda 
w drodze ofertowej, kompletną aparaturę 
Farbyki Gazu Wodnego syst. „PINTSCH“ 


Po wyjaśnienia i szczegółowy opis techniczny, prosimy 
zwrócić się do Gazowni Miejskiej w Tarnowie. 


, 


CENA OGŁOSZEŃ: 


Ogłoszeniu drobne handiowe po 15 
ga wyraz Reklamowe 
Tłustym drukiem 100 
da. 


REDAGUJE KOMITET 
4 


kd 


1 mm szerokości 4 szpita 40 zi 


4 


| 


/ stużbie powszechne 


i 


kach będzie posłusznym narzędziem w 
go dobra. 

Rozglądamy się z pokładu statku po 
okolicy, Mijamy właśnie osadę w Gro 
chalach Dolnych. Spod zanurzonych 
jeszcze pól nie wzejdzie w tym roku 
ani jedno źdźbło żyta, Wizja naukow 
ca słińje się kuszącą. 


Most w Modlinie gotów 


Odbudowa 3 kilometrowego odcinka 
zniesionych tu wałów jest rzeczą ko- 
mieczną, stwierdzają rzecznicy spraw 
wodnych, Rozwiązanie to będzie jed- 
nak niezupełne. Wały budowane by- 
ły syslemem gospodarczym, a linia ich 
nie odpowiada nowym planom regula 
cyjnym. Jedynie planowa przebudowa 


koryta z poważną zmianą jego dotych 


czasowej strukthry dałaby, pożądany 
rezultat. Szczególnie konieczne to jest 
w okolicach Kazunia i Modlina, 


Most kolejowy w Msdlinie na linii 
Warszawa — Mława został już wy- 
kończony. 30 bm. nastąpi jego Otwar- 
cie, W ciągu 5-ciu tygodni odbudowa- 
no 4 przęsła łącznej długości 100 me 
trów. Robotnicy, zatrudnieni przy je 
go budowie pracowali pó 16 godzin 
na dobę, 


A 


Znacznie gorsza jesł sytuacja na 
moście kołowym, zniszczonym w 
procentach, Transport przez Wisłę od 


bywa się obecnie promami, 


Na 1 maja postawiony ma być pro- 
wizoryczny mosł pontonowy, Wedlug 
dalszych planów za trzy miesiące zbu 
dowany zostanie tu most półstały. 


Stały most drogowo 
konieczny ze względu na krzyżowa- 
nie się linii komunikacyjnych, zbudo- 
wany ma być za dwa lała. (wk) 


— 


A 
MAJA i 
więte Oświaty ` 

Dzień 4 maja, zgodnie z uchwałą 
Rądy Ministrów, -jest przeznaczony na 
obchód „Święta Oświaty" pod hasłerń 
odbudowy książki polskiej i bibliotek 
publicznych. 

Zbiórka funduszów na biblioteki pu 
bliczne i szkolne odbywać się będzie 
przez sprzedaż nalepek, listy zbiór- 
kowe i kwestę uliczną w dniu 4 maja. 
Warszawa — miasto najbardziej chy- 
ba ofiarne — i tym razem na pew- 
no nie zawiedzie. 


ponawia 


Podwyżka biletów MZK Gdańsk-dynia 


uderzyła w masy pr acujące 


Gdańsk « Gdynia wprowadziły nową 
taryfę na wszystkie swoje pojazdy, 
podwyższając ją od 100 do 150'/e, 
anułując jednocześnie wszelkie indy- 
widualne zniżki jednorazowe - dla 
pracujących. Wprowadzono nato- 
miast miesięczne bilety na dwa 
przejazdy dziennie i tylko w dnie 
robocze. Tym samym przejazd w nie- 
dziele i święta dla pracujących zo- 
stał podwyższony o 300%, M. Z. K. 
wyraźnie uderzyło w masy pracujące, 
odbierając im możność korzystania 


Przed wystawą - 
prac Kuny 


W związku z przygotowaniami do 
mającej się odbyć jesienią br. w Mu- 
zeum Narodowym w Warszawie Wy- 
stawy.,  Pośmiertnej dzieł rzeźbiarza 
Henryka Kuny — żona artysty zwra- 
ca się z prośbą do wszystkich pry- 
walnych posiadaczy. prac, fotografii 
lub reprodukcji prac, artykułów w 
pismach krajowych lub zagranicznych 
dotyczących Henryka Kuny — o po- 
rozumienie się z nią celem wypoży- 
czenia lub wykorzystania maleriałów 
do wystawy. 

Adres; Łódź, Teatr Wojska Polskie- 


go. 


Od dnia 3 marca 1947 r. M. Z. K.|z wszelkich rozrywek kulturalno - 


oświatowych, które pozostały przy- 
wilejem ludzi zamożnych lub na wy- 
sokich stanowiskach. Przeciętny ro- 
botnik lub pracownik nie może sobie 
pozwolić na zapłacenie całego bile 
w tramwaju lub autobusie, tym bar- 
dziej, że chciałby zabrać ze sobą żo= 
nę i co najmniej jedno dorastające 
dziecko. Mieszkając np. w Oliwie, 
gdzie brak teatru lub innych rozry- 
wek kulturalno-oświatowych i chcąc 
dostać się do Gdyni (15 km) musi 


zapłacić za autobus w obydwie stro-, 
ny 160.— zł plus żona i dziecko =i 


zł 480.—, Zapytuję — czy jest to do- 
stępne dla pracujących? 


M. Z. K. powie, że są koleje, ale 
zapomina o tym, że niejeden z nas 
ma do kolei $ klm, a do tramwaju 
300. m. Jak może M. Z. K. Gdańsk 
tak postępować w stosunku do mas 
pracujących? 

. Ostatnio, po więlkim nacisku ze 
strony Związków Zawodowych, M. 
Z. K. raczyły uwzględnić 50 proc, 
zniżkę dla posiądaczy legitymacji 
Związków Zawodowych i mających 
bilety miesięczne, a więc ten kto nie 
korzysta z biletów miesięcznych, nie 
może skorzystać z wyżej wymienio- 
nej zniżki. Zaznaczam, że zniżka do- 
tyczy tylko przejazdów autobusami. 


Pepesowiec z Oliwy 


Z A W O EWĄ OWN, 
Nakładem Spółdzielni Wydawnicrej WIEDZA”. Druk. Spółdzielni Wydawniczej WIEDZA” — 


- kolejowy, | 


j godz. 18,00 „Po co daleko szukać" 


(i 


tu! Państwowym ` Teatrze 
|11-ej znakomita artystką 


mieć i maig niesprzedare nade 
wyżki. Jest coraz cieplej. Rzeźni- 
kowi. pozostaje niesprzedany to- 
war, któremu grozi zepsucie. Z2- 
psuciu zapobiec może tylko c'o 
dzenie towaru. Chlodnia na ulicy. 
Wolskiej .i mata chłodnia przy 
Rzeźni Miejskie; nie mocą za- 
spokoić w żadnym wypadkn za- 
potrzebowania, skutek zaś domo 
wego chłodzenia jest bardzo wą* 
tpliwy i problematyczny. À tru- 
dno przypuścić „aby zapasy choć 
by już lekko psującego się mię: 
sa sprzedawcy wyrzucali. 
Należy wiec już teraz wznłóc 
kontrolę sanitarną nad sklepami 
mięsnymi — i nie czekać okresu 
letniego, t. zn. do chwili, kiedy 
w kronikach wypadków zanotu- 
jemy zatrucia uieświeżym mię- 
sem. (pa). 


i 


TEATR POLSKI (Karasa 2 


kurs. Artystyczny Ze- 
h — eliminacja (ka- 
e) 

Szkoła Obmowy"’. 
Artystyczny - 
(kasa biletów nie 


środa —='I Kon 
spotów Świetlicowye 
sa biletów nie sprzedaj 

Czwartek — godz. 18 n 

Piątek — I Konkurs 
społów świetlicowych 


sprzedaje). a 

Sobota — g. 18 „Oresteja”. 

Niedziela: godz. 14.30 „Szkoła Ohmo- 
wy”. godz. 18.00 „Oresteja'”, 

TEATR ROZMAITOŚCI (ul Marszał- 
kowska): godz. 18 Środa, czwartek, pię= 
tek — „Dwa teatry''. 

TEATR MUZYCZNY WP iu! Królewe 
ska 13): godz. 18 — „Żołnierz królowej 


Madagaskaru”. 
TEATR MAŁY (Marszałkowska 481) a 
z Lt- 
dią Wysocką i Z. Sawanem 

TEATR POWSZECHNY (Zamajskiezo 
20): o godz. 18.00 ..Przyjacic! przy idzie 
wieczorem”. Zapowiedziana na 30 b. m, 
premiera „„Pigmaliona” nie odbędzie s'ę 
z powodu choroby Stefanii Jarkowskiej. 

TEATR M. O. „STUDIO (Karowb 31) 
Przedstawienie wołane. 

TEATR „JASRGŁRA” (Marszątkowska 
69): godz. 18.00 (codziennie) „„Powroty''— 
Morozowicz-Szczepkowskiej. 

„TEATR DTIECI WARSZAWY” (Studło 
Karowa 31): godz. 12,30 (w dni pow- 
szednie przedstawienie zamknięte dla szkół 
i instytucji). „Na jagody” w-g M EKo- 
nopnickiej dla dzieci od lat 4. 

PRASKI TEATR REWIR (Zyzmunrow. 
ska 8): „Rewia „Wiązanka wiosenna”, 
Początek godz. 17, 19 

WOLSKI TEATR 
wystawią codziennie wesołą rewie „Wes 
ppe marynarze”. Początek godz. 17-ta < 

-ta, 

1 MAJA W TEATRZE POLSKIM 
1-go maja odbędzie się w Teatrze Pol- 
skim bezpłatne przedstawienie komedii 

. Bogusławskiego „SZKOŁA OBMO- 
WY”, oddane do appoi 87 Rady Zwią- 
zków Zawodowych. Kasa biletów nie sprze 


daje. 
KONCERT ADY SARI 
W niedzielę, dnia 4 maja, wystąpi w 
Polskim © godz. 
olską Adą Sari, 
ochód z kor.cer- 


REW -(Wolska X); 


przeznaczając całkowity 


tu na odbudowę organów w kościele Św. 
Krzyża w Warszawie. 

Przedsprzedaż biletów w księgarni Ge- 
bethnera i Wolffa — Zgoda 12, tel, 8.82.P0, 
d 9—17 


w godz. © 


KINU „PALLADIUM (Złota Ni « UM 
„Maria Luiza”. Początek seansów guz 
14, 16, 18, 


20. 
POLONIA" (Marszałkowska 56) 


kiNo „POŁ 
„Dusze nicujarzmione”., Potz. SCYRoÓW 
godz, 14, 16, 16, 20. 

KINO „STYŁOWY”  (Marszałkow ka 


„Synowie'. Początek seansów „godz. 14, 
16, 1 > 


R. 20. 

KINO „ATLANTIC” (Chmielna 33): 
„Ostatnia szansa”, Początek seansow. 14, 
16, 18, 20. 

KINO „„SYRENA” (Praga. tnżynierska 
0: „Siedmiu śmiałych”. - 

KINO „TĘCZA? (Suzina 4): „Kobieta 


sama , « 

„AKADEMIK (Oczki 7) 6062. 1700 1 
19.00 (prócz sobót) ,,Pro'og wojny” film 
produkcji amerykańskiej. 

Kino „Akaderaik” prowadzone jest przez 
Centr. Akad. Komitet Odb Blo.icy i do: 
chód przeznacza sie ha budowe domów" 
akademickich. Wstęp ty!ko dla akacemi- 
ków i wprowadzonych gości. 

Seanse o godz, 15-%) w Un. powszednie 
i o godz. 12-ej i 1d-ej w nieć eie | świe- 
ta, zarezerwowane dla Rady Związków 
Zawodowych Wstep na te stanse tylko 
za biletami uigowymi. 


¿ » OGŁOSZENIA PRZYJMUJE: Centr. Biuro Ost. r Reki. 9p. Wyd. „Wiedza Udaz w Warszawie, Al Jerozniuwkie Lgi ios W AR 
oraz jego Agentury: Al 9870 7 58 ha (ego gy» "4 parenn pjigewonetmi pg TOM ł Urha: wież swiep 
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PRENUMERATA: MIES że, Ldprę m8 towid', żolborz Mickiewicza m - keteg. uont RAE Koto ul Obozowy 4b — ksieg. „éwistowid”. Pruga wi kstuow» $ “kine 

gł. za wyraz, Poszukiwanie codzin, pracy i zguby po b zt. ¿zia | port, Grochowska 236 — M. Fiiotek, skiep 2 mat. piśm,. Molska Agencja Prasowe — Biur: eterze CAC Warne 
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„Robotnik or fo 


TMM Sir a UE 


Kolporte 


Poniżej przytaczamy  bezychodziłeś całymi pakami, a stąd 
zmian i poprawek pełny tekst| my dzieci roznosiliśmy cię dalej. 
listu, otrzymanego przez nas; Ja rodzony brat towarzysza Zyg- 
od Polaka, który od 32 lat | munta Puchalskiego « „Matrosa”, 
przebywa w Niemczech. Ten! który walczył w mrzedmich szere- 
wzruszający list nie wymaga| gach warszawskiego proletariatu, 
żadnych komentarzy. który żył 4 umarł jak bohóter. To 
Drogi „Robotniku”! jest w odezwie napisane, która się 
Jaką radość sprawiłeś mi, gdym | ukazała 1912 r. ś którą ja po dziś 
j | cie ujrzał po tak długich latach; | dzień przechowuję (zdała od Pol- 
£ | blizko lat 36, jak cię nie widziałem. | stå), jak relikwię. S. p. brat mój 
| Pamiętam ciebie, jak byłeś. taki) w 1906 roku skazany na karę 
`| | maleńki, gdym ciebie roznosił po| śmierci, ułaskawiony na dożywot- 

dobrych i zaufanych towarzyszach. | nie katorgi, popełnił w 1912 r. sa- 
|| Byłem i ja wtenczas małym chłofr| mobójstwo w katordze  Kutomar- 
,cem. Mieszkaliśmy na Woli, ojciec | skiej. Odezwa, która się ukazała 
mój był portierem w żelaznej fa-|pod nagłówkiem „Dosyć naszej 
| bryce „Syrena“ (która już dziś pe-| krwi“, opisuje męczarnie toworsy- 
H| wnie nie istnieje). Ta fabryka bY-i szy, którzy razem z moim bratem 
| ła fortecą PPS. W niej odbywały | popełnili samobójstwo, wzywając 
| się zebrania, przechowywano broń,|do walki i przepowiadając zagładę 
wyrabiano bomby. Było to w pa-| caratowi. Posiadam  orygialne 
miętnym roku 1905-6. No i ciebie| zdjęcie brata wraz z dwoma towa- 
„Robotniku* nie brakowało, przy” | rzyszami z katorgi æ Tobolska, 
gdzie wszyscy są skuci w kajda- 
ny. 

A teraz co do mnie, to ja przeby- 
wam od 1915 rolcu w Niemczech, 
w tych słynnych Niemczech, gdzie 
tysiące moich rodaków zginęło w 
obozach koncentracyjnych. Pod- 
czas pierwszej wojny światowej 
zostatem wywieziony do Niemiec 
do Dortmundu w Westfalii. Tu się 
ożeniłem z Polką z poznańskiego. 

Akcja przygotowawcza do Festiwa- Mając $ Aao me moglam j r 
lu objęła szereg sekcji, a w szczegól- ir s" wad 5 mo a 
EET POEK. MIGA AOIL Góźmi Gi p fi STN 80 | nikt nas nie wzywał, nikt się na- 
ej ska. Młodzież polska: weźmie | ności: widowiskową, propagandową, mi nie opiekował, nie było UNRRA. 

ział w szeregu imprez  kulłural-| muzyczną, foto- i radiotelegraficzną i Przeciwnie, radzono siedzieć na 


Niedługo 
wakacje 


Na polskiej wsi czeka nas 
zasłużony odpoczynek. 


Wiado 
Przyzotowania młodzieży demokratycznej 
do Festiwalu sportowego w Pradz 


Jak już donosiliśmy, w Pradze od-| piłka nożna, boks i sport motocyklo- 
będzie się w lipcu Festiwal z udzia-| wy. 
łem młodzieży demokratycznej Euro- 
py, na który została zaproszona rów- 


mości sportowe 


PEREZ pól Eh 


PŁYWACY WARSZAWY 


nych oraz sportowych w  konkuren-| sportową. Na czele tej ostatniej stoi miejscu. Było coś takiego, co 

» % i + . 

Drugie 7 ycięstwo W ramach akcji przygolowawczej|py do kawałka opłatka na Boże 
minacyjne międzymłodzieżowe, z u-|jakto „Geringi” jeździli na polowa- 

w koszykówce rozgrywanych w Pra-| Festiwalu jako reprezentacja drużyn | każdym Polakiem chodziło „Gesta- 

Zwycięstwo to łącznie z poprzednim | kondycyjny i zawody eliminacyjne dla| My robotnicy Polacy mieliśmy 
kowej, koszykowej i szczypiorniaku. | czenie Pracy“ (była to organizacja 
LEPSI OD -.POZNAŃCZYKÓW kipy motocyklowej, zostały wyłonione | stapowiec, który pilnie uważał, co 


cjach: lekka-atletyka, piłka ręczna, ( referent wyszkoleniowy wydziału spor się opiekowało emigrantami, ta 
— a e- towego KC. OMTUR tow. Boski. opieka ograniczała się raz do ro- 
w dniach 16 i 17 maja odbędą się. w| Narodzenie. Więc siedziało się na 
: Grudziądzu pięściarskie zawody eli- | miejscu, czytając dużo o Polsce: 
koszykarzy w Kao y ziola kaza „i 
A f | działem „0 , ZWM, ZHP ijnia, nasi panowie kumają się z 
W drugim dniu mistrzostw Europy | Wici, Zwycięzcy turnieju wystąpią na | Hitlerem. A tu w Niemczech ża 
dze Polska odniosła drugie zwycię-| r LORI i i | i 
A | młodzieżowych. W dniach pomiędzy | po“, śledząc jego ruchy, podsłuchu- 
stwo wygrywając z Holandią 40:23. 15 a 30 czerwca odbędzie się obóz jd, jakim językiem rozmawia. 
zapewnia Polakom wejście do pół fi- | wyłonienia reprezentacji w piłce siat- | swoją organizację „Polskie Zjedno 
mału łącznie z Czechosłowacją. o x ; POW kEi Airs » 
Dla ustalenia składu drużyny piłki | tylko dla polskich obywateli). Na 
nożnej oraz pięćdziesięcioosobowej e- | każdym  zebramiu był obecny ge- 
dwie kómisje trzyosobowe. ; się mówiło. W tym czasie Niemcy 
Z sali koncertowej 
FEE UPAE LWA W | ZOMBA A Tik 24 A 17 POM: MKA LIW LN KKK" | DAAD W MO 


Rewanżowe spotkanie pływackie 
między warszawską „Elektrycznością* 
a poznańską „Wartą“, rozegrane w 
„niedzielę w Poznaniu, zakończyło się 
zwycięstwem drużyny warszawskiej w 
stosunku 63:53 punktów. W konku- 
rencjach indywiduainych lepsze wyni- 
ki uzyskali poznaniacy, w sztafetach 
zaś warszawiacy. ` 


wskiego nasuwał zastrzeżenia (prolog 
ze „Strasznego Dworu*j. Polonez wio- 
lonczelowy z „Hrabiny“ odegrał L: 


*. W- końcu ubiegłego tygodnia zorga 
nizowane zostały trzy koncerty: chóru 
Harty pod kier. W. Lachmana, śpiewa 


mJ 


rej wodzi w Polsce, szykując się 
do zdrady. 

Przgstła wojna, zostaliśmy in- 
ternowam. Ja byłem 4 miesiące w 
obozie róaem s polskimi wojakami 
w Bawarfi. Po zwolnieniu z obozu, 
zostałem wydałony z. pracy, gdwie 
praepracowdłdm 24 lata. Wymówie 
nie uzasadnih tym, że fabryka, w 
w której pritwottołem, wyrabia a- 
mumicją „a ja jako Połdk w niej 
pracować nie mogę. Otrzymałem 
inną pracę na mont zaad- 
jąc po fabrykach i 
ry, rurki i rureczkń. Pr 8 
odła rodzina i ja musieliśmy 
metdować na ji, odctągak nam 
obywatelom rólsbtm 15 proc. od 
aarobków na „odbudowę* Polski. 
Byliśmy  taliczeni do „Połaków, 
Zydów 4 Cyganów". 

Skończyła się wojna; myślałem, 
że nastaną lepsze czasy dla mas 
Polaków, lecz się zawiodłem. Dw 
nam mówią nasi wybawiciele, że 
mamy te same prawa, co i Niem- 
cy. Stworzyliśmy naszą organiga- 
cję „Polskie Zjednoczenie Pracy“. 
Nie jest ona już tak silna, jak by- 
ła przed wojną. Dużo zwątpiło i 
zmieniło obywatelstwo, za 00 mo- 
gli włożyć mundur żołnierska i bro- 
nié. „Vaterlandu', no i życie po- 
stradać. Dużo wyginęło w obozach 
koncentracyjnych. Ja jako przewo- 
dniczący oddziału P.Z.P., za pośre- 
dwictwem Misji Polskiej otrzymuję 
pisma polskie z kraju, jak: „Wal- 


ka Młodych*, „Chłopi”, „Rzeczpo- jsałeś o moim bracie dużo, 


spolita“, „Przyjaciel“ no i tym ra- 
zem ciebie drogi „Robotniku“. Ja- 
kie było moje zdziwienie, gdym cię 
ujrzał takim wspaniałym, takim 
olbrzymem, w takiej pięknej sza- 
cie, no i śmiałym i odważnym, nie 


„RO BOTNIK" (EWKA Nr. 1 


r„Robotnika” sprzed 36 lat 


pisze do nas list z Niemiec. 


tnik na żelaznej hucie. Podczas 
| wojny pracowatem jako ślusarz na 
jmontóżu. Z wawodu jestem wyuczo- 
| nym szczotkarzem. Chyba coś się 
| znajdzie, ażeby na chleb. zarobić. 
Zaliczam się do ludzi trześwych i 
'ucźciwych. Całe lata na obczyźnie 
| pracowałem w polskich organiza- 
„cjach. 

|. Drogi „Robotnikw, szkoda, że 
i nie mogę oiebie czytać numer ża 
numerem, tylko najwyżej jakie 
dwa numery miesiecznie. Lecz to 


i 


głniach ru- ię szkodzi. Niedługo zostanę wier- 


łata | 


nym abonentem, gdy będę już w 
Polsce. 

Jak przyjadę do Polski, to od- 
wiedzę moją Warszawę, lecz sły- 
szałem, że: jest strasznie zniszczo- 
|na, no i złożę ci „Robotniku" mo- 
|ją wizytę. W Warszawie miałem 
| wszystkich swoich „krewnych. , Brat 
|zamiegzkiwał na Nowym Swiecie 
44, leog już 5. września 1939 r. zo- 
stał zabity podczas nalotu wraz z 
synem. Bratowa z córką uciekły 
podczas powstania do Grodziska, 
lecz po wojnie nie mam od nich 
żadnej władomości. Matka: zamie- 
szkiwała przy licy Brackiej 26. 
List mój Msany do niej ócił 
z nadmienieniem, że dom spalony 
i adresatka nieznana. Nie mam 
więc nikogo, do kogo mógłbym pi- 
sać. Przepraszam zatem za poufa- 
łość, że napisałem do ciebie „Ro- 
|botnilcu*, który jesteś mi tak do- 
jbrze znany z lat dziecinnych. Pi- 
gdy 
jeszcze siedział na Pawiaku i był 
męczony przez przeklętej pamięci 
Grina i gdy podczas słynnego- wy: 
kradzenia politycznych z Pawiaka, 
wykradziono zamiast brata mego 
|Puchalskiego przez pomyłkę Mi- 


ł 


takim bojącym, jak to było, gdym |chalskiego. 


cię dawniej roznosił. Baliśmy się 
wówczas obydwaj. Jam cię chował 
pod kamotę, ażeby kto z „ochrany“ 
cię nie spostrzegł. 

Leży przede mną kilka nume- 
rów „Robotnika“. Jeden z dnia 27 
grudnia 1946 roku, w którym pan 
Prezydent Bierut przemawia do 
wszystkich obywateli polskich, a 
a więc i do mnie, bo ja jestem do 
dziś obywatel polski, chociaż żyję 
już 32 lata w Niemczech. Podczas 
wojny chciano ze mnie zrobić 
pdst bo mam dwóch dorosłych 
synów 25 i 22 lata, no i ja sam nie 
za stary (obecnie liczę lat 50), więc 
byliśmy dobrzy do obrony „Vater- 
landu". Ja jednak wolałem znosić 
szykamy, niż zdradzić ojców i dzia- 
dów swoich. 

Z przemówienia Pana Prezyden- 
ta wynika, że w Polsce brak ludzi. 


| 


Może ci to wszystko się przy- 
pomni, jeżeli archiwa twoje nie są 
spalone, drogi „Robotniku“. Gdy- 
bym był w Polsce, nie byłbym mo- 
że taki wrażliwy, ale będąc zdala 
od kraju przez tak długie lata i 
mając cię obecnie przed oczami, 
stałeś mi się tak bliski i drogi, że 
mie mogłem się. powstrzymać, aby 
nie napisać tych słów do' ciebie. 
Prosiłbym bardzo o odpowiedź i 
jakimś cudownym sposobem chciał 
bym ten numer z odpowiedzią o- 
trzymać. 

Oto cię prosi 
FELIKS PUCHALSKI 
Dortmund im/'W 


Hucharder, Str. 146 


(Britische Zone) 
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REPREZENTACJA SOFII 
POKONANA W BUKARESZCIE 


Reprezentacja piłkarska Sofii, która 
w dniu 3 maja rozegra w Warszawie 


ka — R. Gruszczynskieżgo i pianisty — 
B. Woytowicza. | 
Program koncertu chóru Harta oparł 


się na dziełach S. Moniszki. Chór pod 
kier. prof. W. Lachmana. jest bardzo 


Budniewicz. Akompaniowali na forte- 
pianie: prof. J. Lefeld — dobrze i A. 
Karnaszewski — nieco po dyletancku 
Sala Romy była pełna. 

R. Gruszczynski na koncerciew YMCA 
wykazał wrażliwość artystyczną i ta- 


Co za zmiana. W przedwojennej | 


Polsce żyło za wiele ludzi. Rok ro- 
cznie wywożono ludzi jak bydełko 
do innych krajów na roboty. A 
dziś.w tej nowej Polsce brak rąk 
do pracy. 
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Idealna 
przepowiednia 


| 
„Biały koń pobiegnie chyżo, 
cztery liście z drzewa spadną, 
i srebrny wąż z jagnięcia głową - 
zaróżowi kwiat lotosu“... 
Tak mniej więcej mówiła 
zed wiekami starożytna Py- 
thia. Mówiła nie głupio, bo ka= 
żdy mógł to zrozumieć, jak 
chciał i przepowiednie spraw- 
| dzały się zawsze. 
Późniejsi wróźbiści nie byli 
już tacy mądrzy. Siląc się na 
jednoznaczne proroctwa, wpa- 
dali fatalnie, ten i ów brał po 
pysku od rozgniewanej kliente- 
li. 


Toteż ostrożniejsi mistrzowie 
wiedzy tajemnej wracają dziś 
do systemu ogólnikowych, bez- 
piecznych horoskopów. Rewe- 
lacje w rodzaju „byłeś chory", 
lub „czekają cię trudności urzę= 
dowe“ są zawsze na miejscu, 
bo do każdego klienta pasują. 

%* 


Od pewnego czasu prasa $ 
radio podają co dzień idealną, 
całkowicie nieomylną przepo- 
wiednię. 

Tekst jej, ulegający tylko 
minimalnym zmianom, brzmi 
tak: 


PROGNOZA POGODY NA JUTRO 
Pogodnie. Zachmurzenie zmien- 
ne, ze skłonnością do burz. Silne 
opady i duże przejaśnienia w ró- 
żnych dzielnicach kraju. Na ogół 
słonecznie i spokojnie z możliwo- 
ścią lokalnych deszczów i pory- 
wistych wiatrów. Temperatura od 
0 do 20 stopni. 
Przed wojną stary PIM wy- 
silał się na wyraźne prognozy 


i, biedak, nigdy nie mógł tra- 
fić. 
Przepowiadał słońce — lało. 


Przepowiadał deszcz -— ani śla- 
du chmurki na niebie. Klęli 
nań ludziska, aż uszy puchty. 

Teraz jest inaczej. 

Mamy przez cały dzień słoń= 
ce? W porządku, słońce w prze= 
powiedni było! Od świtu do no- 
cy pada deszcz? Zgadza się! To 
widocznie jest. ten „lokalny“. 

I spokój. 

Wszyscy są zadowoleni, a 
PIHM zaciera rączki, herbatkę 
pije i pensję pobiera. Idealna 
przepowiednia nie zawodzi ni- 
A. TOM 


` 


gdy. 


Ksiażki 


dla nauczycieli 


mecz z reprezentacją PZPN, w de] cennym wokalnym, starannie i muzy- 
dze do Polski rozegrała mecz w Bu-| kalnie do występu przygotowanym. O 
kareszcie ze stolicą Rumunii. Mecz ile śpiew M. d)rewniakówny, A. Maja- 
ten wygrała reprezenlacja Bukaresztu ka, M. Szopskiego powinien mieć b 
2:0. „dobrą prasę* o tyle głos A. Gołębio- 


OGŁOSZENIE 


Zarząd Miejski w Tarnowie sprzeda 
w drodze ofertowej, kompletną aparaturę 
Farbyki Gazu Wodnego syst. „PINTSCH“ 


Po wyjaśnienia i szczegółowy opis techniczny, prosimy 
zwrócić się do Gazowni Miejskiej w Tarnowie. 


RICH MARIA REMARQUE (130) Przekład Wandy Melcer 


ŁUK TRIUMFALNY 


Weber odetchnął ciężko. — A co pan... a co pan obmyślił 
dla siebie, Rawik? 

— Nic. Wyślą nas zapewne do francuskiego obozu kon- 
centracyjnego. Będzie nam" zawsze lepiej, niż w niemieckim. 

— Niemożliwe. Francja nie zamknie uchodźców. 

— Kto dożyje, ten zobaczy. To by zresztą było zrozumiałe, 
trudno zaprzeczyć. 

— Rawik — 

— No trudno. Czekajmy i przyglądajmy się. I miejmy na- 
dzieję, że pan się nie myli. Czy pan wie, że opróżniają Luwr? 
Najlepsze obrazy wysyła się do środkowych prowincyj. 

— Nię wiedziałem. Kto panu o tym mówił? 

— Byłem tam dziś po południu. Zapakowano także już 
niebieskie witraże z katedry -w Chartres. Byłem tam wczoraj. 
„Voyage sentimental". Chciałem je raz jeszcze zobaczyć. Właśnie 

je demontowano. Za blisko hangarów. Wstawiono nowe. Jak 
` wtedy, podczas konferencji monachijskiej, 

— Widzi pan — ucieszył się Weber — i wtedy właśnie 
‘nic się nie stało. Wiele hałasu, a potem. przyszedł Chamberlain 
z parasolem pokoju. 

— Owszem. Parasol pokoju ciągle wieje nad Londynem. 
a bogini zwycięstwa ciągle stoi w Luwrze, ale bez głowy. Zo” 
stanie tam pewno. Ciężko by ją było poruszyć. No, muszę iść. 
Kate Hegstroem czeka. j 


* „Normandie”* leżała w pòrcie, błyszcząc w nocy tysiącem 
swoich świateł. Z wody dął słony, zimny wiatr. Kate Hegstroem 
owinęła się ciaśniej futrem. Była bardzo szczupła. Miała kościstą 
twarz, powleczoną sztywno skórą, a jej przerażająco wielkie oczy 
wyglądały, jak dwa ciemne jeziora WZA 

. — Wolałabym zostać — powiedziała. — Jakoś mi ciężko 
odjeżdżać. 


dny materiał głosowy. Studia wokałne| Czekam na pierwszy transport 
artysty winny być jeszcze stanowczo 
uzupełnione. Akompaniament J. So- 
korskiego — poprawny. 

Koncert B. Woytowicza należał do 
najlepszych w sezonie. Audycja mu- 
zyczna mająca pierwszorzędnej warto* 
ści program, niezwykle pięknie odtwo: 
rzony, w przepełnionej, wielkiej sali 
Romy — należy do rzadkości.. Prof. 
B. Woytowicz jako muzyk jest dzisiaj 
jedną z czołowych postaci w polskim 
świecie muzycznym. Odfwarzając czte- KA 
ry sonaty Beethovena dążył on do pre. "a pena, a o 
cyzowania prymitywniejszego stylu so: |” 7 danie moje jest skromne. Chcę 
AOON IINE E A e, pracy i mieszkania dla swojej ro- 
"0 NORA NWA © |dainy. Czuję > się jeszcze dobrze. 
M. J. PIOTROWSKI |Pracowałem przez 24 lata jako hu- 


ne w maju rb. podług sprawozda- 
nia Komisji Związku Polaków w 
Niemczech, która bawita niedawno 
w Polsce, a która przywiozła po- 
cieszające wiadomości. o Polsce). 
Chcę się osiedlić na Ziemiach Od- 
zyskanych.. Dosyć tej tułaczki. Nie 
ma tu przyszłości dla moich dzie- 
ci. Jestem rodakiem Warszawy, 
którą kocham nade wszystko, lecz 


an, Z W ME WO OO O AOZOO Z ZEW Z AE a 
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Rawik zapatrzył się na nią. Przed nimi leżał wielki okręt, 
pomost był jaskrawo oświetlony, ludzie trwali pod górę w takim 
pośpiechu, jakby się bali, że w ostatniej chwili przybędą za 
późno. Tu oto był ten lśnigcy pałac, ale nie. nazywał się już 
„Normandie”: teraz zwał się Ucieczka, Bieg, Zbawienie. W ty- 
siącu miast, pokoi i piwnic Europy tłoczyło się tysiące ludzi, dla 
których było to nieosiągalnym mirażem, a przed nim stoi ktoś, 
którego śmierć pożera od Środka — i powiada miłym, wysokim, 
głosem: wolałabym tu zostać. 

Gdzież tu sens? Dla uchodźców z „Internationalu”, dla ty- 
sięcy innych Internationałów w Europie, dla wszystkich zgonio” 
nych: ,tortutowanych, uciekających, zamkniętych w pułapce by- 
łaby to ziemia obiecana. Łkając, całowaliby pomosty, uwierzyli 
by w cuda, gdyby mogli trzymać w ręku ten bilet, który tu leżał 
w zmęczonej dłoni koło niego, bilet istoty ludzkiej, która w każ- 
dym wypadku jechała na Śmierć i która powtarzała obojętnie: 
wolałabym tu zostać. 

Zjawiła się grupa Amerykanów, pewna siebie, jowiakna, . 
hałaśliwa. Ci mieli czas. JLonsulat poradził im wyjazd. Nie mieli 
chęci. Szkoda, było by to zabawnie przyglądać się temu wszy- 
stkiemu dłużej .Co im się ostatecznie mogło stać? Byli neutralni. 
Co za szkoda! kie 

Obłoki perfum. Klejnoty. Połysk brylantów. Jeszcze parę 
godzin temu siedzieli u Maxima, gdzie wszystko jest tak śmiesz- 
nie tanie, licząc na dolary, mieli po kieszenach Corton 29, Pol 
Roger 28, a i teraz na statku zasiądą w barze, grając w karty, 
pijąc whisky... X 

A tam przed konsulatem niekończący się ogon ztozpaczo* 


: nych, nad nimi unosi się zapach śmierci jak chmura, kilku prze” 


pracowanych urzędników, sąd ostateczny, pomocnik sekretarza, 
potrząsający głową. -— Nie, niemożliwe wydać wizę — milczący 
wyrok na milczącą niewinność. Rawik popatrzył na okręt, który 
właściwie przestał być okrętem, a stał się arką, ostatnią arką, 
na której można było uciec od potopu, Potopu, który już raz 
o mało nie zatopił, a który teraz miał runąć po raz wtóry. 

— Już czas, Kate. ; 

— Naprawdę? Adieu, Rawik, 

— Adien, Kate. 


(transporty mają 'być zorganizowa | 


pewniej dla mnie będzie udać się, 
Co na to, 


Dotkliwy brak ‚książek dla nauczy- 
cieli usuwają częściowo nowe pozycje 
wydawnictw PZWS. . 

Wśród auch na czoło wysuwają «ię: 
„Polska į świat współczesny“. Pod- - 
ręcznik dla nauczycieli pod redakcją 
dra J. Sieradzkiego. Zeszyt l. Grzy- 
bowski K. „Prawnorustrojowe zagad: 
nienia współczesnego świata”. „Polska 
i świat współczesny”, podręcznik dla 
nauczycieli pod redakcją dra J. Sie- 
radzkiego. Zeszyt II. Grzyboweki K. 
„Państwo współczesne . Podkowińaka 
Z „Człowiek w czasach przedhisto- 
rycznych'. Pietkiewicz St. „Klimaty 


i 


CKA, 


FOTOGRAFIA DZIK 
KTO posiada jakąkolwiek wiadomość o 
dziecku, dziewczynce, podrzuconej w 1943 
roku w klasztorze hope Getari LĄ sj 
binie, proszony jest zgłosić się piśmien- i ` ZAP 4 4 
nie lub: osdfiłście pod Maseam; Warsza- kuli ziemskiej“  Rościszeweka-Gąsio- 
wa, Aleja- Pierwszej Armii 16-42. Zdję-| roweka Z. „Ogród szkolny”. PA PAA B 
'cie to zrobione było 8 miesięcy po wzię- Th Z. „Ogród olny“. Kołodziej 


ciu dziecka, 6308 czyk J. „Botanika“, 


— Przynajmniej my dwoje nie potrzebujemy się okłamy- 
wać, co? . 
= Tak. 
— Mam nadzieję, że pan wkrótce za mną 
| — Tak, Kate, wkrótce... 
— Adieu, Rawik. Dziękuję za wszystko. Już idę. Wejdę 


podąży... 


| na górny pokład i będę kiwać reką ku panu. Niech pan tu zo” 


stanie, póki statek nie odpłynie i niech mi pan też daje znaki. 

— Doskonale, Kate. 

Powoli szła po schodkach. Zawsze poruszała się tak deli- 
katnie.' Jej postać, szczuplejsza od innych, jasna w budowie, 
prawie bezcielesna, miała czarną elegancję najpewniejszej śmier- 
ci, Twarz jej wyglądała jak twarz kota, odlanego z brązu przez 
Egipcjan: nic, prócz konturu, oddechu i oczu. 

„ Ostatni: pasażerowie. Żyd, cały spływający potem, z futrem 
na tęku, shisteryzowany, za nim dwóch tragarzy, krzyczą, wrze* 
szczą. Ostatni Amerykanie. Potem schodki powoli idą w górę. 
Dziwne to uczucie. Już są nieodwołalnie podniesione. Koniec. 
Waski pasek wody. Granica. Ledwo dwa metry wody, ale to już 
granica między Europą i Ameryką. Między zatratą a ocaleniem. 

Rawik poszukał wzrokiem Kate Hegstroem. Znalazł ją 
szybko. Stała przy barierze, dając znaki. Odwzajemnił jej tym 
samym. ' i; 

„Nie wydawało się wcale, jakby statek się poruszał, To ląd 


'uciekał od niego. Troszeczkę, ledwo wyczuwalnie. I nagle dy- 


miący okręt zwolnił się. Uciekał po czarnej wodzie, pod czar- 
nym niebem niedosiężony. I Kate Hegstroem nie można już było 


rozpoznać i nikogo nie było można rozpoznać, a ci, którzy po” 


zostali na brzegu, popatrzyli na siebie w milczeniu, zaambaraso- 
wani albo pełni fałszywej wesołości, a potem z pośpiechem, 
albo z wahaniem wrócili do siebie. 


" Nocą odprowadził wóz do Paryża. Przepłynęły koło niego 
sady i normandzkie żywopłoty, W zamglonym niebie wisiał owal- 
ny, duży- księżyc. Zapomniał okrętu. Nic nie pozostało, prócz 
pejzażu. Pejzaż, zapach siana i dojrzałych: jabłek, cisza i głę” 
boki spokój Nieodwracalnepo. 4 l 

(Dalszy ciąg nastąpi), 
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